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Błogosławieństwo Ojca św. Piusa IX z 29-go Grudnia 1875 i Ojca św. Leona XIII z 6-go Maja 1892 piszącym i czytającym „Katolika“.

Oszczędność, trzeźwość, 
«towarzyszenia.

»Katolik“ z „Rodziną“ wychodzi we Wtorek, Czwartek i Sobotę. Kosztuje na kwartrł 1 markę, w Austryi 1 złr. — „Katolik“ z „Rodziną“ i „Praca“ kosztuje na kwariał 1 nik. 25 fen. 
w Austryi 1 złr. 25 cent. — Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 20 fen. od wiersza (rządka) drobnego. — „Katolik“ zapisany' jest w cenniku pocztowym pod Kr. 36 (Zeitungs-Preisliste Kr. 36).

T wyborów.
Sława Opolanom 1

Pan major Szmjila został obrany posłem.
O godzinie 12 w południe nadeszła do „Katoli­

ka“ depesza, że głosowano w Opolu ns 3 ksndyda 
tów (2 katolickich a 1 rządowca). P. Szmula i rzą- 
dowiec otrzymali najwięcej grosów, lecz żaden nie 
miał potrzebnej większości. Odbyły się tedy wybory 
ściślejsze między p. Szmal«} i rzą .owcem.

O godzinie 3 przyszła druga depesza, że pan 
Szmula po zaciętej walce uzyskał większość i 
został obrany posłem

'A iarusi Opolscy zasługują na trzykrotne : sława, 
a porówno z nimi i redaktor „Gazety Opolskiej“ pan 
Korsszewsri. „Katol-k“ eałem sercem im winszuje 
tego świetnego zwycięstwa i dziękuje wszystkim za 
stałość i wierroś Bó& zapłać wszystkim walerianom 
Opolskim, którzy do zwycięstwa się przyczynili.

Lud polski na całym Górnym Szl^sku j,>st im 
^d. ięczay za to, a szczególniej wyborcy naszych po­

wiatów, którzyby byli najełętnrej swego starego posła 
znów obrali aie z powodu swojego (w wielkiej części) 
zależnego stanowiska nie mogli.

Opo anie uratowali zasłużonego obrońcę ludu 
górnoszląskiego i sprawili, że nieprzyjaciele jego nie 
tryumfrją.

£ to to sprawił? Lud polski w Op .dekiem tak 
samo, jak nrzj ryborach do parlamentu lud polski w 
Bytomskiem i Tan ogf rsklem. „Katolik“ powtarza, co 
już wtedy napisał: „Widzicie ludzie, co to możecie, 
skoro się zgodnie za ręce trzymacie.* Niech przykład 
Opola przeki na znowu cały lud górcuszląski, że zdoła 
wielkich rzeczy dokonać o własnych siłach, je­
żeli tylko będzie zgodny między sobą.

Nie zginęliśmy i da Bóg nie zginiemy tu na 
Górnym Szląsku. W tak krótkim czasie dwa tak iwie 
tne zwycięstwa ludu na dwódi przeciwległych końcach 
Górnego Szlą ka pakaginą, że lud polski żyje i żyć 
chce, jako lud polski, czem go Pan Bug stworzył.

Niech żyją Opolanie!
N ech żyje lud polski na Śląsku I

Bytom. Wi Wtorek rano zgromadzili się walma- 
ni centr .wi na sali Beathnera godzinę przed wybora­
mi. Zebrania przewodniczył Prze wieleb. ks. komisarz 
Nerlkh

Córka rybaka.
OPOWIADANIE.

(10) (Dalszy ciąg).

X
Tryumf Elżbiety.

Nadszedł dzień, w kórym miał się odbyć bal 
najświetniejszy u komenderującego jenerała. Było rze­
czą pewną, że na nim bcdzie także brat króli, który 
jako inspektor koip. su do Gdańska zje bał. Wsiyscy 
szykowni się tedy na ów bal. men »wicie zaś panie.

E źbieta wstała bardzo wcześnie, aby dojrzeć 
osobiście wypraw enia kilku sukien balowy h, których 
nie zdołano wyzońezyć z w, ;czora.

P item udała się do hrabiny. Przed domem było 
już kilka powozów.

Wpuszc; ono ją natychmiast do hrob ny. Elżbie­
cie zdawało ,«ę, że hrabin.' nie pow tała jej tok uprzej­
mie, jak po inne razy. Nie omyliła się. Hrabina by­
ła jakaś zimna i obi jętna dia niej, a w oczach miała 
spojrzenie nsgany, tak e same, jakie E źbieta już u p. 
Marryat i u Jacka spostrzegła.

Gdy sukn ę wdziała na siebie, E źbieta pcmagała 
jej w t:m, poprawiała i lz k„v ała suknię. Zdawało 
jej się, że gdy przy tern dotknęła ręką rękę hrabiny, 
ta prędko rękę swoją ccfuę<a, jakby ze wstrętem. 
Wreszcie rzekła.

Przedewszyatkiem chodziło o to, na którego kan­
dydat- na;j przód głosować. Z początku chciano 
hr. Ballestrema na pierwszego kandydata. Redaktor 
„Luiobka“ obstawał przy dr. Stephanie i na Wiorko 
wem zebraniu w tej myśli przemówił. Zebranie zgo­
dziło się na to.

Następnie przemówił po polsku p. dr. Stephan. 
W krótkiem przemówieniu oświadczył, że będzie się 
starał jako poseł o to, 1) aby Kościół katolicki miał 
zupełną wolność, 2) aby szkoła była cbrześciańska, 
3) aby język ojczysty polski miał wolność, mianowicie 
we szkole i szczególnie przy nauee religii.

Zarażeń prosił, aby wszyscy walmani nie tylko 
jemu, ale także p br, Ballestremowi głosy oddali, al­
bowiem tenże kandydat nadesłał mu list, w którym 
się mieści następujące oświadczenie, codo stano­
wiska, jakie p. Lr. B. do sprawy ludu 
polskiego zajmuje:

Oświadczenie to brzmi dosłownie, jak następuje:
„He mży mówiłem o sprawie mowy ojczystej pu­

blicznie, zawsr występowałem nie tílko za tem, aże­
by nauka religii udziela ną była we wszystkich 
oddziałach szkoły w polskim języku, ale także za tem, 
aby w szkołach ludowych także i języka polskie- 
g o uczono (jako przedmiotu w plarie), a to dla dwóch 
powodów: raz dlą tego, aby dzieci nauczywszy się 
polskiego języka, mogły się także religii po polsku 
uczyć, a powtóre dla tego, ponieważ mam to przeko­
nanie, iż każ dy człowiek mą przyrodzo­
ne prawo do swojej mowy ojczystej, a 
skoro rząd dzieci zmusza, ażeby do rządowycn szkół 
cnodz ły, natenczas też powinien przyrodzonym pra­
wom w planie nauki zadosyćuczyuić.

Sądzę, że jest rzeczą bardzo pożądaną tak dla 
dobra ludu, jak dla dobra rządzących, ateby urzę­
dnicy, którzy bezpośrednio z ludem mają do czy­
nienia i sędziowie mowę ludu choć jako tako 
znali i ażeby nie potrzebowali przez tłómaczy (czę­
sto bardzo lichych) z ludem się porozumiewać. Za 
tem też występowałem zawsze.

W młodości mojej przebywałem kilka lat w Ga 
licyi i nauczyłem się tak dobrze po polsku, że nikt 
nie umiał odróżnić, czy jestem Niemcem czy Polakiem 
z urodzenia. Ponieważ od tego czasu prawie 40 lat 
minęio, a ja nie miałem sposobności w mowie polskiej 
się ćwiczyć, dla tego straciłem wprawę w wyrażaniu 
się p ' polsku, lecz rozumiem wszystko, a często tłó­
maczy k ntr lowałem i poprawiałem, gdy się przytłó- 
ma, z an u pomylili.“

Na k ńcu zebrania przemówił Przew. ks. dzie-

— Wszystko dorkonc.e wyk ificzone.
Eźdieta spodziewała się większej pochwały i czu­

ła się upokorzoną.
W tei chwili wszedł hrabia do pokoju. Hrabina 

podziękowała E źbieeie za suknię i odprawiła ją z po­
koju.

Elżbieta zeszła do sali, w której kilką dostojnych 
pań "ztkało na hrabinę. Ani jedaej z nich nie zneia.

Sb nęłd tuż przy oknie i patrzała na piękne po­
jazdy. Lubowała się ona we wszelkich paradach i w 
każdy inny ccas bv*aby się pewnie z lubością przyglą­
dała bogatym powozom. Dziś zanadto była zajęta 
swojemi myślami przykremi, aby na cokolwiek zwra­
cać uwagę.

Myślała sobie tak:
— Dla czego hrabina dla mnie taka obojętna? 

Kto wie, esy się nie dowiedziała, że owa starůstka 
jest mrją metką i gardzi mną za tv, żem się jej za­
parła. Któż jej o tem mógł powiedzieć?

Czuła, że hrabina gardź, nią, ale nie dla tego, 
że jest córką pros ego rybaka, lecz dla tego, że sie 
wstydź ła p zyznać do swego pochodzenia.

Własne jej sumiede nie dawało jej spokoju, choć 
winę zwalała więcej na okoliczn .śe:. ni« na samą sie 
bie; wmawiała w siebie, że jakkolwiek jej postępowa 
pie było godne potępienia, to jednak nie nr gła po 
dług swego przekonania inaczej postępować. Możeby 
tego po głębszej rozwadze me byłą uczyniła, lecz na 
raz e nic innego jej do głowy nie przyszło. Przypo­
minając sobie wszystko, słyszała jeszcze złośliwe sze-

kan Myśliwiec. Przypomniał śp. ks. Bączka i raekt 
„Gdyby tu nieboszczyk żywy stał przed nami, zape- 
wnieby powiedział, jako słowo napomnienia w osta­
tniej chwili: Bądźcie zgodni! Budźcie jednil Tak i 
ja, następca śp. ks. Bączka wołam: Bądźcie jednil 
Niech «ras Bóg prowadzi na wybory, które oby się 
skończyły zwycięztwem katolików “
4 — Kiedy redaktor „Katolika“ wrócił z zebrania,

gdzie pomagał budować zgodę między katolikami, za­
stał depeszę z Opola, w której mu doniesiono, że po­
rozumienie między katolikami tamtejszymi nie nastą­
piło. Część księży i katolicy niemieccy nie uznali woli 
i życzenia ludu, tak dobitnie wypowiedzianego, wal­
czyli przeciw kandydatowi ludu. To jest 
przedeiźszystkiem smutne i bolesne, aie głównie poli­
tycznie nierozważne, a skutki takiego bezwzględ­
nego postępowania wydadzą bardzo niedobre owoce.

O tycb sprawach napisze „Katolik“ po wyborach 
obszernie.

Âaomeâcs ś earego
Niemcy. W sprawie ugod» handlowej nie­

miecko rosyjskiej, na którą się toczą obecnie obrady w 
Berlinie, piszą, iż dotąd rosyjscy zastępcy nie przy­
znali Niemcom takich ułatwień i obniżeń celnych, ja­
kie są niezbędnie potrzebne, aby ugoda handlowa mo­
gła przyjść do skutku. Dalsze rozprawy rozpoczną się 
znowu, skoro rząd załatwi się z wysłuchąniem zdania 
powołanych umyślnie znawców.

— Rząd niemiecki przedłoży niebawem radzie 
związkowej wniosek, aby w sprawie odpoczynku nie­
dzielnego porobiono niektóre wyjątki, mianowicie co 
się tyczy handli cygar i tabaki, które skutkiem zapro­
wadzenia odpoczynku niedzielnego nierąz znaczne po­
noszą szkody. Nadzieja, że dochód, który przedtem 
miewali w Niedzielę i święta, rozłoży się na dni po- 
wszednie, nie ziściła się, ponieważ restauratorom i 
karczmarzom nie zakszano równocześnie sprzedawać 
cygar w dni świąteczne.

— I tym razem rząd zażąda powiększenia załogi 
okrętowej, i to o 1036 chłopa, tak że liczba wojska i 
służby okrętowej na rok 1894/95 będzie wynosiła 
20,498 lndzi. Powiększenie to odpowiada uchwale co 
do pomnożenia liczby okrętów wojenaych.

— Pewien leśnicy niemiecki w Alzacyi napotkał 
zeszłego tygodnia na demi niem eckiej w odległości 
200 metrów od granicy francuskiej 5 rabczyków, któ­
rzy pierwsi do niego strzelili, ale chybili. Wtedy le­

pty szwaczek i prostacką postać matki.] Jakże się mo­
gła wtedy do niej przyznać? Byłaby się wystawiła 
na śmieszność.

Serce jęj wzbierało gniewem na hrabinę, gdy 
myślała o naganie, jaką czytała w jej oczach.

Elżbieta myślała:
-- Łatwo hrabinie potępiać ją, gdy ona (hrabi­

na) nigdy w podobnym położeniu ni« była; gdy rodzi­
ce jej bogaci, a nie b.edni, prości polscy ludzie...

Ale zfeąd hrab'»a umiała po polsku? Przecież 
do matki jej przemówiła po po skul

Napróżno się domyśLała Elibidta. Wreszcie za­
pytała sama o.ebie:

— Jestem ciekawa, coby też hrebina uczyniła, 
gdyby miała matkę prostą, gdyby np. taka skromna 
pani Marryat była jej matką. Zapewnie by się jej 
także wyparła.

W tej chwili, rzuci« szy okiem na ulicę, spostrze­
gła tę, o której myślała, panią Marryat, w skromnym, 
wyszarząnym płaszczu.

— Czego ona tu chce? — pomyślała E źbieta, 
widząc, że p. Marryat wchodzi do pałacu. Cz/,*by ona 
była służebną u hrabiny. Jeże tak, to ona pewnie 
hrabiuie wszystko o mnie powiedziała. Tak, tak, 
pewnie się nie mylę.

Tymczasem drzwi się otworzyły i pani Marryat 
weszła do pokoju. Elżbieta zdziwiona patrzała na nią 
z daleka i myślała, że stanie przy dwóch innych słu­
żących przy arzwiach. Lecz p. Marryat przy nich nie 
stanęła, ale i do pań będących w sali tię nie zbliżyła.



śrr -»y dał do nich ognia i zabił dwóch z niob na 
mi jVu. Sąd, zjpotnwszy na miejsca. zawyrokowa*, ’ż 
Ieś-iczy &Ł zelał tyiko w wła;nej obronie, i uznał go 
z tej przyczyny niewinnym. Sprawa ta jest i czywi- 
śe e zbyt mał j wafi, aby mogła wywołać jaki zatarg 
E-ędzy Niemcami a F 'ancyą

— Cesarz Wiihelm przybędzie w bieżącym mie­
siącu w gościnę do księcia Lichnowskiego do Gnbó - 
v ki i \ rźmie udział w połowa siu na bażanty.

— Rząd niemiecki przedłoży miedzy inne mi par­
lament wi także dua prrjekta w sprawie pr icesu kar 
ntgu Jeden tyczy się apelacyi przeciw wyrokowi izb 
karnych, a drugi ma na celu zobowiązać państwo, ażeby 
wy płacało stósowne wynagrodzenie tym, którzyby nie 
wmnie zostali ukarani, za poniesione ztąd szkody.

Austrya, Około 1000 robotników socyali 
styoznych usiłowało zeszłego Piątku w Wiedniu wtar­
gnąć na zgromadzenie zwołane przez niemiecką partyą 
liberalną w celu wyrażenia niezaafania jednemu ze 
swych posłów za to, że się oświadczył za zmianą 
prawa wyborczego w myśl prezesa ministrów. Policya 
musiała w kińcu dobyć pa aszy i z bronią w ręku 
odpędzić wdzierających się robotników. Po pewnym 
czas<e robotnicy zgromadzili się znowu, tak że przy 
szło do otarcia się, przy: zem z obu stron kilka osób 
zostało rannych; pewną ilość r botników przy areszto­
wano i odstawiono do więzienia.

— Ostatecznie pewną jest rzeczą, że hr. Ta*ffe 
wraz z resztą ministrów składa swój urząd. Następcą 
je,,o zamianował cesarz ko ęcia Wyndyszgreca s polji 
cenitm powołania nowych ministrów. Chwilowo do­
myślają się tylko, że międij nowymi mi:i sir .eli bę­
dzie dwóch Polaków, i to ministrem oświaty Madey- 
ski, a ministrem bez osobnego wydziału Jaworski. 
Zresztą większość ministrów jest podług myśli libera­
łów, a zatem wrogów Kościoła katolickiego.

Szwecya, W Sobotę obchodzono uroczyście 
pamiątkę założenia unii czyli połączenia się Szwecyi 
i Norwegii. Król szwedzki miał przytem przemowę, 
która na obecnych wywarła wielkie wrażenie, a w któ 
rej wykazał potrzebę dalszego wspólnego działania. 
Czy jednak ta mowa usunęła zupełnie nieporozumie­
nie, ja ie istnieje między te mi dwoma państwami, to 
trudno powiedzieć.

Anglia, Z Londynu donoszono przed paru 
dniami o rzekomym zamachu dynamitowym wymie­
rzonym przeci parlamentowi, który na szczęście prze­
cież spełzł na mezena. Na środkowym łukn mostu w 
bl zkcśe! parlamentu znaleziono pewnej nocy zeszłego 
tygodni* bembę, napełnioną mater mmi wybuchowemi. 
Prócz bomby znaleziono jeszcze kilka nabojów, napeł­
nionych prochem i kulami. Bomba sama ważyła 
przeszło dziei ęć funtów i podobną była do granatów, 
jakich używa artylerya. Ostatnie wiadomości donoszą 
jednakowoż, iż rzecz się miała tak. Pewien obywatel 
londyński miał u siebie od dawnych lat bombę, którą 
był znalazł na polu bitwy. W końcu chc!ał się jej 
pozbyć, zawiósł ją więc na łódce pod most , zoote wił 
ją tamte; o zamachu jakim ani mu się pono nie 
śniło.

Hiszpania, W porcie miasta Santander za­
palił się otręt naładowany dynamitem i wyleciał w 
powietrze. Huk wybuebu był tak silny, iż wizystkie 
szyby w mieście i okolicznych wsiach popękały, ogień 
przeniósł s;ę na pobliskie domy i zamieni* znaczną 
ich liczbę w popiół. Wielu ludzi padło ofiarą okrop-

E źb ieta spostrzegła, że była im wszystki« obcą. Spy­
tała ię służąc.j, czy hrabin» wnet do sali przybędzie, 
a Kdy jej odpowiedziano, że to lada chila nastąpi, 
zbliżyła się do okna, przy którsm stała E źbieta. Po­
znawszy ją, przywitała i zaczęta się dopyty wać o zdro­
wie ej a.

W tej chwili we-wła hrabina z mętem do poko­
ju. Pani Marryat i Eźaieta odwróciły się, aby na 
nuh spojrzeć.

Było na cc patrzeć. Hrabina we wspaniałej su­
kni balowej; trąbią w mundurze z piersią okrytą 
krzyż; mi i orderami, śliczną stan ;wili parę.

Wszyscy znajomi otoczy!; ich. Hrabina witała z 
m tym uśmiechem znajomych, a gdy już wszyztkich 
powitała, wystąpiła naprzód i rzekła do dwóeh służe­
bny h :

— Chodźcie i wy, aa je mile, a obejrzyjcie sobie 
suknię.

— Ach, jakże ta wspaniała sukni* 11 — odezwała 
rt jedna ze mąjossych. — W Jakiraże magazynie ją 
uszyte ?

N*iy* Elżbiety «abiło ucaeHw-niem i dumą 
Nedchodzi a niewątpliwie chwila jej trjerrfu.

— Suknię aai uszyto w magazynie »frejlein EM- 
snWth* i rozglądając się po p* k .u ok > jej padło ku 
okno, gdzie stała wykonawczyni sukni.

W teł chwili jedna* wielka radość ożywiła twarz 
hrabiny. Nie zważając na gości, aai na zgniecenie su­
kni rzuciła się ku pani Marnai i zaczęła ją po rę­
kach całować, mówiąc po polsku:

— Witaj ńe, jateczko najdroższa! Zkądżeście się 
wzięli? Jakże się cieszę, że was widię 1 Czemuście 
mi nie napisali, że przyjedfiecie ?

Pani Marryat, całując córką w czoło, odrzekła:
— W zoraj przyszła m> nagle och 'ta, zobaczyć 

cię w sr.kni balowej i dla tego przyjechałam dziś ra­
no. Co prawda, widziałam kiedyś tę suknię u »frej-

nej eksplozyi Gubernator znikł gdzfeś, przypuszczają 
że i on utracił życie skutkiem wybuchu. Cała ludu ść, 
n e mrgąca wytłóm=ł-zyć sobie wypadku, mocno za 
n-eprkojona i wystraszona. Z poblizkicb miast nad 
chodzą pociągi z pomocą

— Urzęcriicy kolejowi na pewnej linii zastrejko- 
wałi, tak żb ruch kniejowy musiał zupełnie ustać. 
Żądają oni, »by usu* ięto głównego dyrektora Dla 
Hiszpanii jest sprawa ta o tyle ważnie,szą iż d -vr z 
wojsk na pole walki z Kabylami właśnie s ę na tej 
linii odbv va.

Serbia, Ze stolicy Belgradu clono zą terszj 
że w wiadomości o zan ordowaniu byłego ministra 
Belimirowi .za nie ao ani słowa prawdy i że jest ona 
tyiko pros yai wymysłem. Ciekawość, kto wieść tę 
puścił w świat, i w jakim celu

Bułgarya. Rzekomego mordercę ministra 
Bełczowa, Diordżewicza, którego sąd w pierwszej in 
stancji s.azał na karę śmierci za współudział w mor­
derstwie i zdradę stanu, uwolnił trybunał apelacyjny 
w drugiej instancji i kazał go natychmiast puścić na 
wolność.

— Bułgarskie sobranie (sejm) uchwaliło wrę ozy ć 
księciu Ferdynandowi adres w dowód wdzięczności za 
to wszystko co na korzyść kraju podczas jego siedmio­
letniego panowania zr ibiono, W adresie tym wska­
zano także na zpodniść całego narodu z rf.ądrm i 
księciem, której najlepszym dowodem są ostatnie wy­
bory do sobrania.

Japonią nawiedził niebywały wylew wody. 
Rzeki powystępowały z brzegów i pozalewały wsie i 
miasta. Szkody są olbrzymie. Kiika set osób utra­
ciło życie. Ruch kolejowy i telegraficzny w wielu 
miejscowościach jest zupełn e przerwany, a nędza i 
bieda wśród mieszkańców dotkniętych powodzią bar­
dzo wielka.

Brazylia. Przy eksplozji fabryki prochu w 
blizkości stołecznego miasta zostało zabitych trzech 
angielskich oficerów i jeden żołnierz, a pięc u innych 
jeBt ciężko rannych. Udali się oni na brzeg po pia­
sek, a wojsko rządowe miało ich tymczasem za po­
wstańców i wysadziło umyślnie znajdujący się w po­
bliżu młyn prochu.

— Że Stany Zjednoczone zawarły z obecnym 
rządem brazylijskim umowę, iroeą której zobowiązały 
się dopomagać teraźniejszemu prezydentowi, zdaje aię 
nie ulegać żadnej wątpliwości. Rząd Stanów Zjedno­
czonych nie tj>ko wydał papiery potrzebne okrętom, 
zakupionym przez prezydenta brazylijskiego, ale miał 
zarazem oświadczyć, że admirała Mello uważa m_.ej 
za powstańca jak raczej za rąbu da morskiego. Może 
że wiadomość ta jeot przesadzoną, lecz to pewna, że 
rząd Stauów Zjednoczonych widocznie sprzyja rządowi 
brazylijskiemu.

Robi U M @8 yulSlu ezjiac i PIĆ!

Wiadomości bliższe i dalsze.
Btyom. Prezydent reg^.-.cyjny otworzył znów gra­

nicę przy młynie Opary, ponieważ choiera w Polsce 
już zgasła

— Pew en żołnierz z 36 pułku p'echowy prz.b/ł 
tudotąd na urlop. Jednego weczora powracał późno 
do domu i watąpił — czy wskutek pijsńit va, c.y eż

lein E- saDfcth*‘ i dia tego byłam ciekawa ujrzeć cię w 
niej. Wieka to próżność z mojej st.ony, ale mi m 
nadzieję że n;e weźmicaz mi za złe. O. Ti.jc rogie 
dziecę, nie zb rżaj się dc mnie, jedem cała zburzo­
na. Oi, tak stań tutg, niech ci się przyjrzę.

1 i d zedkzy kJka kroków, spc-gląL ia z luboś.ią 
na córkę.

Podczas tej serdecznej polskiej przemowy, goście 
zgromadzeni czekali, nie wiele rozumiejąc, Zj to E ź 
bieta r-zumiila wszydkó i czerwieniła się ze w itydu 
przed samą sobą. B gata hrabina nie wstydź ła się 
przyznać przed wieikiem państwem, że skromna i nie­
pozorna pani Mirryat jest jej matką i nie wstydziła 
się z nią rozmawiać po polsku. A ona, jakże postą­
piła ze swiją matką?...

W tej chwili odwróciła się p. Marryat do E źbie- 
ty i rzekła :

— Suknia uszyta i wystrojona prześlicznie.
— Tj b ła jedyna pochwała jaką Elżbieta za 

suknię otrzjmaia. Z wdzięcznością spojrzała na anią 
Marryat i dopiero teraz też spostrzegła podt bioństwo 
hrabiny do niej Do tego czasu nie zwra-ała na nią 
uwrgi.

Wtem hrabia przybliżył się do p. łtarryat I po­
witawszy ją serdecznie, rzekł po niemiecku (gdyż po 
polsku ..ie potiafi,):

— W-taoiy matkę, ale już c:as jechać.
— Nie, — odparła hrabina takie po niemiecku 

— wpierw muF„.ę moję mateczkę wszystkim przed­
stawić.

To powiedziawszy, wzięła panią Mrryat p d rę­
kę i podszedłszy z nią do grona znajomych, rzekła po 
niemiecku:

— Przedstawiam wam moją drogą mateczkę. Jest 
taką pustelnicą, ie nigdy nie mogę jej sprowadzić do 
Gdańska. Od czasu do czasu wpada na ki>ka dni tak, 
że zapewnie nikt z państwa dotychczas jej nie wi-

naumyślnie, to jpszrze nie wiadomo — do obcej sieni, 
w której us:łował włamać się do s»afy od jadła P-zy 
sprawie tej zasiał go gospodarz i zaskfrży! u władzy - 
wojskowej.

— N endeckie gazety donoszą, jakoby wszystkim 
ni uczy cięło m Polakom z W. Księstwa Poznańskiego, 
przesiedlonym w latach 1887 i 1888 w głąb Niemiec, i 
było wo!no powrócić Wygnańcy ci mają się udać i ^ 
odpowiednia prośbą do m’oistra oświecenia. Koscta 
powstałe przez p.zeprowadzkę ponoszą tymczasem sa­
mi, a minister mi je późoiej wyrównać odpo*iedniem 
podwyższeniem pen3fi. Nowina ta dowodziłaby, gdy­
by się ziściła, że nErfízcie rząd poprzestał z swą sta­
rą polityką przeciw Polakom i zaczyna być im przy­
chylny. O, żeby na tej drodze tylko dalej postępo 
wał, i nam sprawiedliwe żądana też spełnić chciał

Rozbark Dyrekcya kolei żelaznej zniosła dwa I 
przeć" odziska przez szyny żeleżoiey górn isz'ąskiej i 
to przy posiadłości Flaczka przy kopalni »Hein ts* i 
przy hotele. »Bergkeller“. Powodem tego mi być 
przełożenie toru do Chorzowa, wskutek cze^i ru:h 
się powiększył, a z nim i niebezpieczeństwo dla prze­
chodni, którzy mogliby łatwo zostać przejechani przez 
nadjeżdżające pociągi.

Ruda. Śledztwa w sprawie m >rderstwa popeł­
nionego przed kilku tygodniami na rzeź fiku Dworacz- 
ku jeszcze nie zawieszono. W ostatnich dniach uwię- m 
ziono niezamężną ». z B>hrecriej huty j?ko podejrzą- " 
ną o współ wiedzę zabójstwa. Sjychać, że do kilku 
osób wyraziła się poprzednio bardzo dwuznacznie, 
wskutek czego ści,*gła na siebie uwagę p uicyi. Cty 
to jedoak połowa na prawdzie, -każe dopiero wyto­
czone w tej sprawie śledztwo.

Zabrze. Na narożniku targowiska i szkoły żydów- 
ekiej zaszło na końcu zeszłego tygodnia nieszczęście 
Aby założyć woiociąg, w-reopaa.* tu dość g ębok- rów, 
który wieczorem licho został przykryty. Przy kiep 
skiem oświ tleniu L-go miejrea nie epntrzegł tego pa­
robek Finkelsteina z Doroty i wjechał na deski, które 
się złamały. Wskutek tego wpadły oba konie w rów, 
i wcale ich nie było można wydostać. Dopiero po 
dłuższej pracy wyratowano tego, który się na wierz­
chu znajdował; drufi zaś udLsit się przez te a czas 
pod przygniatającym go ciężarem. Strata wynosi prze­
szło 350 marek.

Biskupice W Niedziilę 12-go bm. odbędzie się 
nà sali p. Vogla o goiz. 5 po południu wielkie ze j 
branie Młodzieży, celem założenia towarzystwa św. { 
Alojzego. Uprasza się niniejszem wszystkich mto- , 
dzieńców z Biskupic i okohey, aby się jak najluźniej 
sławili jako też rodziców, aoy synów swych do tego j 
zachęcali i na zgromadzenie wysłali. Towarzystwo to 
zakłada się z wiedzą i za radą Prze w. ks. proboszcz9 j 
z B skupie. fl

6 i wice Przedwczoraj w «ocy włamali się zło 
dzieje do oberżysty H . skradli większą ilość jabłek, 
należących do pewnego handlarza z Galicji. Spraw­
ców dotąd jeszcze nie wykryto.

Pyskowice. Z całego tygodnia stawała handlarka 
G. w Gliwicach przed kratami sądowemi, pon.eważ 
sprzedawała mas o, które było nie do użycia. Sąd 
sk zeł ją na 60 marek kary, albo 15 dni więzienia. «

Szczepankowioe. Stycłuć, że Najj król weźmie 
udział w n. lowaniu aa bażanty jako g >ść J. W. księ­
cia Lichnowskiego. Polowanie to odbędzie się 14-go ' 
b. m.

dział. Raczcie z nią zrobić znajomość. Mówi też po f 
niemiseku, więc mot cie sobia z nią pomówić łatwo. 
Leer zemną -móm ty)to po poLku, mowa ta jest 
naszą ojczystą, a więc najmilszą sercu i nie wolno jej 
aię nikomu wypierać.

Wszystkie pauie witały bardzo serdecznie panią 
Marryat Eźoiecie zdawało się, że ze wstydu pad 
ziemię wpadn ę. Ona wyparła się prostej matki, a 
hrabina swoją skromną i niepozorną matkę uczciła i 
uszanował*. Ona wyparła się ojczystej mowy swojej, 
a hrabi aa ta wspaniała pani, p^/yznała się śmiało i 
z chlubą aieamal, że mowa polska jest jej ojczy tą i i 
że ją koc’ia, choć ma za męża człowieka, któ-y tą t 
mową nie wlads.

Ach, jakże głupią i nędzną wydała się Elźoieta , 
tf-ąz samej sobie To co ona uważał* za hańbę, o 
tern przekonała się teraz, że nie jest hańbą.

Łzy ścisnęły ją za gardło; czuła, że lada chwila 
wybuchnie płaczem, więc erem spieszniej wyszła z 
pokoju, chcąc uciec od ludzkich twarzy i własnego su­
mienia.

Dokądże miała się udać teraz, w tej chwili upo­
korzenia, smutku, i du do samej siebie, jeśli nie do 
matki, na której łonie znajdzie niewątpliwie pociechę.
I któż mógł ją pocieszyć, jeśli me ta właśnie, której 
serce zraniła tak bezlitośnie.

Sz .bkim krokiem spieszyła do matki. W drodze 
przechodziła kiło kościoła św. Mikołaja, Móry był 
otwarty. Weszła do n ego i padłszy na kolana, zmó 
wiła 3nowu po dawnym czasie pacierz po polsicu. 
Wyszła z kościoła pokrzepiona na duchu i spieszyła 
do matiri. r

rCiqg dsłsiy nastąpi). |
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Hulczyn Drwien C7PledniV rzeż'airki rąbał npj- 
so, przyczyni n,u eię ni ibieię śliwom pr-.ypadkiem sie- 
k< VF « ySHz ula P.zeciąwsiy bót zranił sobie nogę 
tak niebez pieczcie, że go natychmiast odstawiono do 
lazaretu.

fęlzierzyn. G ni na Kędzierzyn Pogorzelec otrzy- 
mrda 9 go M‘>a br. pier .T-ize^o dcszpa^terza, którym 
był Prie w. ks. kuratus Bych 1. Prawdziwie macie 
rzyńikę ^ieetołcwitością. którą wszystkich otwcsał, zje 
duat sobie wielką miłość i p icażanis. W każdej tro 
sce i dolegl wcśii udawali się parafianie z catem za- 
uiinisni do niego, a n kt ne'odsieił bez dorady, ani 
bez pocieszenia, bo i dla najbiedniejszego b ło tu ser­
ce pizeprłnione prawdziwie chrześoiafuką orłością W 
tak sam sp >sób s arał się też upiększyć nam kośc:ó- 
Kk, któiy bjł b.rdio ubigim. Wystawiony przód 300 
lata ni przechodź ł ów k iśeiółek w czasocb bn 
rtliwych i wojnach nt.jrozmait-ze koleje. Tzk go zamie­
niono n. p. 1806 r. na stajnie dla konoicy Bawarskiej, 
później na magazyn towarów, potem prochownię i*l 
Wiwoąlrz wyniszczono v'sïjslko, bo nawet dzwon 
przetopiono na kule armatnie. Zz pom cą Biga i 
w tiwienemnię św M koiaja patrona, przetrwał je 
daal to wszystko i doczekał s'ę włisaego duszpaste­
rza, który gu upiększył i zrób ł godnym przybytkiem 
Nejś v. Sakramentu ołta-zs. Obecnie tą okna większe, 
podł ga nowa i pilotons głębiej, paw acz podźwij u > 
ny, ściany p ęknie pomalowane, jednem słowem serce 
każdego cieszy się na jego widok. Pracą tą zajęli się

So najwięksi j części ludzie, posiadający gorącą miiość 
o Pana Boga i w, tonali ją darm». Przew. ks. ku 

raUis sprawił zaś rozmaitych potrzebnych rzeczy, któ­
re kosztują przeszło 2445 rnrrek. Pośwęienia tak 
up;ekszon*-go kościoła odbył i się w zaszłą Niedzielę 29 
Października br., przy której ti uroczystości ryg’osił 
nasz ukoebany duszpasterz śliczne i bardzo pouczają­
ce kazanie. Za to wszystko dziękuje mu parafia eta 
ropolskicm s«rdeczneai „Bóg zapłać*, i życzy, żenj mu 
to raz Pan Bóg sam wynagrodził Wobec tai wini 
kich zasług, położonych o tutejszą parafią ogarnął ser­
ca wszystkich smutek wielki, gdy nadeszła nowina, że 
najukochańszego duszpasterza powołano do Wielkiej 
Dąbrówki. Same wspomnienie, że 2« rozstania się 
z tuk zacnym przewodnikiem i oj em naszym co rai 
więcej się zbliża, wycisnęło już n 'jednemu g irzką łzę 
z öl a. Gdy jednak nie było moź ebnem, ażebyśmy go 
u nas »atr.ymali, to pozostaniemy przynajmniej ser- 
cen. i myślą z nim złączer.. Upiększenie kościoła, 
ozdoba ołtarza, błogie nauki, serce ojcowskie, o o są 
ogniwa łań'.ucha, który parafi n spiił z duszpasterzem 
aż do zgmi.

G/ułrzyce. Przedwczoraj rano znaleziono w 
strž*lnicy wojskowej husarza K. 4 szwadronu obwie­
szonego. N' bożczyk służył dopiero od 1-go Paździer­
nika \re wojsku, a dzień przed samobójstwem wrócił 
z lazaretu, gdzie 14 dni był chory. Powody tego 
smutnego przypadku dotąd niewiadome.

P udnik. W tych dniach gruchła wieść pi mie­
ście, że wdowa K. zemordowtda swe w asne dziecko. 
Uwi d imiona o tem policja za„ęła się śledztwem i 
znalazła ciało »grzebane na une laczu. Tyrańską 
matkę osadzono zaraz we więzieniu celem dalszego ba­
dania.

Frydland Do tutejszego kościoła parafii 1 i»g» 
włamali się złodz eje i kradli ofiarę ze skarbonek. Je 
dnę wyłamali z muru, s drarą otworzył, kluczem pod 
rob oay na. Z całej kraddeży możni poznać, że odb li 
niecną swą pracę w spokoju wielk m. S'edztwo co 
pr i » da już wytoczone, lecz dotychczas bez wszel riego 
skutku

Wrocław. W zaszłą Sibotę zmsrl dr. Röpell, 
profesor historyi przy tutejszym uniwersytecie. Wie- 
b.,szoijk p chodził z Prus Zach, i zajmował aię wiale 
historyą polską. Nie władając jednak językiem polskim, 
imi-iał uauii swe ograniczyć na emsy ta, w który ;b 
bist Tyą pisano po łacinie. Prier aludya t*», stał aię 
Pol kem bardzo przychylny, o czeaa i ten prz/psdek 
św fdczy, że r. 1880 brał udział w obchodzi« czterech 
setircj r cznicy sławnego dziejopisarza pol«kie;o ks 
Janr Dl g osia w Krakowie.

Wrocław. W Daderstadt umarła w dzieJ. Wszy- 
att h Świętych miłka Jego Em.nei :yi ks kard n«ła 
Koppa, przeży wszy iat 83 Ks. Kardynał wyjechał do 
swego miasta rodzinnego na pogrzeb m tki

Wrocław. Zaszłego roku okradzkmo pewnemu 
kupcowi na ulicy Fryderyka Wilhelma 18 maiek. Po­
dejrzenie padło w ów czas na agenta S., któremu też 
pro es wyloc-ono. M.mo poprzysięgania niewinności 
swij skazano go na trzy nre iące więzi*nis, którą ka­
rę uż odnediiał. Dopiero w tych dmach pokazało 
się. że cierpiał niew nme. Prawdziwy zł idzi j, który 
ową kradz’ft popełnił, stawł pię sam na pobcyą i 
ośwind rył, że z powodu wyrzetów, jazie mu sjtiria 
nu1 czyni, nie moż.- dłużej sprawy t-*j /amocz-ć i tak 
się oddaj« kam w rę^a spraw.edli voś

W K a owJe zr. arł ie%z!eg j ryg dnia jeden z nnj- 
tławniejizycb malarzy tegoczesnych i chluba Polaków, 
Jan Mrdťj&o, dożywszy lat 56 Obroży jego wyjęte 
pr wie bezvyiątkowo z diiejów pols'dch, stały się iła 
wue na cały świat a n ijwiçie emins ze znresnej ,ch 
liczby są: „Kaz*nie Lsiędza Sk' g -, „Unia lutehka*, 
,B «a pod Grunuwaldem*, „K iściuszfco pod Bicła 
wi ami* itd. Zwłoki jego zostały złożone we Wtorek 
7 bpi kosi tem kraju na Skałce w grobach zasłużonych 
Polaków.

Piła. Położenie stało się obecnie bardzo groź 
neun N erzczęś1 y p i ćAlo, które w ostatnich nia b 
tylko 5 procent zieni i p:a ku z wodą wyrzuci]ł , 
rydsje trraz wieDie ilości gestego kału z ka'ia'ka'm 
gbn’i Inżynier od Lopaoia stadni oświadczył, że to 
ocioJkie p idmułenie jest b»rdro nebezpiecznem. Na 
ubej koś ieloej, jako nriwięcrj zagrożonej po >ekały 
znów mury k'l*a da stych kamienic, tik ie meiz‘'ań- 
cy sp esznic domostwa opu'zczać mur.eli. Prócz tego 
oba»rioią i*, #> ziem;n, otaczająca ź-ódło, zarrie się 
w dalizyeh r-tzrei <rach i utrudni nadzwyczaj pracę. 
M -g.strat. pomierzył całą sprawę i iżynierowi Beycr iwi, 
który z wiciu robotnikami dzień i noc pracuje.

Spiawozdanie z targu nasion
Oswalda Hnbnera w Wrocławiu z daia 29-go 

PsźIziernika 1893 roku.
Na targu nasion panuje jeszcze zupełny spokój, 

któreg i powodem jest m.anowicie to, że nadzwyczaj 
dogodne powietrze pozwala producentom jeszcze do­
kończyć prace w polu. Podczas gdy zeszłego roku o 
tymże rznsie handel czerwonej koriczyny pochodzeniu 
rosyjskiego lub czeik ego był nadzwyczaj oż,wiony, w 
tym roku wcale go nie znać, a obrót po większej czę­
ści węgiersviego zasiewu był nader nieznaczny. W 
ogólności t gorociny sprzęt czerwonej k niczyny na 
Szląsku zdrje sie być tylko średnio dobrym, gdy tym­
czasem A nsryka poleca co do gatunku piękny zasiew 
po znacznie niższych cenach jak Wigry, Czechy i 
Siląsk Zbiór koniczyny białej, jak się zdaje, był u 
r.as dość dohry, ą poszukiwany jest viscnowicie gitu 
n°k jasnej barty i g.-uo ziarnisty. 2óHe; koni-iyny 
sprzątnięto natçwiiast bardio mało, a ponieważ i Tu- 
ijrngia i Francja wystę.iu ą jako kupcy, które kiedy- 
indziej b-*ły zawsze dostawcami, na’eży się spodzie­
wać, ż f eny w czas je, kiedy się jej zapotrzebuje, pój- 
dj jeszcze więcej w górę. Koniczyny świerkowei i 
szwedzkiej, jsko i tyir.otejki z oitetmch żniw nie do­
stawia jeszcze nikt i ze pewne przed nadejściem mroź - 
nego p'w.etrza nie można się wcale dostawy ich spo­
dziewać.

Trávy z wyjątkiem czerwca (Knaulgris) ntrzy 
mają się zupełnie w cen e. Doś obiecam: koniczyna 
czerwona 40 do 65 m., biała 45 do 82 m., szwedzka 
60 do 75 m., rozchodaik 45 do 61 m., żółta koniczy­
na 32 da 45 m., inkarnatka 35 do 48 m., lucerna 
prawdziwa prowam.V-.ka 85 m.. włoska i węgier-ika 
65 do 70 na., angieLki rajgras I go getunku importo­
wany 24 do 28 m., szlą<ki zasiew (Absaat) 19 do 23 
m, włoski rajgras importowany 30 do 38. czerwiec 
(Knaulgras) 45 do 52, tymotejka 20 do 30 m., gor­
czyca żółta 15 do 22 m., seradeli. 9 do 12 m, koko­
szą wyka (złote główki Esparsette) 18 do 22 m., rdest 
(Knóricfc) długoiętny 10 do 14 m, krótki 8 do 10 m, 
'fi zjstko rię oblicza za 50 kilogramów netto w Wro­
cławiu.

típra-ffozdaxie z 5 L’Vopada 1893: Handel na 
łsrgu mai on, mianowicie wysyłkowy handel nasion 
koni'.zyn, poz' iat mimo późaej p"ry roku tikża i w 
miiiunjm łyjodn u jejzeze bardzo spokojnym. D>sta 
wa wszelkich z^iiwów nowego żniwa była jaszcze 
bardzo neznarzną obrót bj* prz.to wiatce ograniczo­
nym. Cokolwiek 1 p zy popyt zna'a:łv koniczyna żółta 
i tymotejka, tak że nawet gatmki średnie tymotejki 
zca'szty z łałwośc ą kupców. Trawy triymają s:ę 
w cenu- Sprzęt bu-aków i ćwikły cukrowe; je it nad­
zwyczaj skąpy i ztąd należy się spodziewać, ie cmy 
podrożejí n:ei yk'-». M źna więc tylko radzić, aby 
się kaź y zaopatrzył wcześn•*> w nasienie. Oalczam: 
koBioryaia czerwona 40 d > 66 m., biała 46 d.o 82 m., 
szwedzka 60 dj 75 m., rozchodr.'k (Wundile-*) 45 do 
65 m., iół a kon czyna 32 do 46 m, niiarnitba 85 do 
48 m . lurerna prawdziwa prowainslzka 85 m., włoska 
i węrimska 65 do 70 m., angielski rajgns I go ga’. 
nieporfoiaiy 30 do 88 m. czTw>ec (Knaulgras) 45 
do 52 m., tymotr ka 20 do 30 m., goreżyra żółta 15 
do 22 ni seradeli» 9 do 12 m, kokosia wyka (złote 
główk\ Esparsette) 18 do 22 m., idest (Km eri b) 
dhipoWtay 10 do 14 m, krótki 8 do 10 m. Geuy za 
50 Łilogr. netto we Wrocławiu.

Sprawy towarzystw* zebrania i t. d.
Dąb W N edzie’ę 12 g - Listopada o godzinie 

5 po p ł odbędzie s ę walne zgro', adzenie ■■z'on-ów 
Towarz'stwa św. Alojzego na enl* p II ioc<?go Ni 
porządku d dennym s <ra» oz łanie z r. ku ubiegłego i 
wybór r'vegi zarządu. Uprasza się wszystk cą czł m 
ków, ażeby się jrk najiiczn ej zgro nadzili, t .kźe jest 
i potrzeb .e, aby ci sh-rsi mł dzu ń'y, którzy się do 
tąd p-iąiiati, przybyli ra Niedziel i dali się zapisać 
za członków. Będre twkżi ob* cny czcigodny ks. nap 
Kubis, jako prezes f owaraystwa, wię . braci a, ni* daj 
cie eię zawstydzić, lecz rtawc'e się jak najliczniej 
B bhotekarz uprasza Szcn członków, ażeby jeszcze w 
tym tygodniu ks ażki wypoży«zone poodiawah., ponie­
waż muszą być. wszystkie na rocznicę oddane.

Zarząd.
Kluczbsrek. Katol tkn - Polskie Towarzystwo w 

Kluczborku olb,dzie swe następie ze ironie zw,ezsjne 
w Niedzi-lę 12 L: dopada o godz. l/ii po południu w 
okalu p. Krzu .a u Kuleszy. Na porządku dzienaym : 
D lszy ciąg odczytu wygłosi p. Sołtys na temat: „Wy-

j zwiłente się S'rb'i z pod jar; na turecki go." Pier- 
1 wsze pótrnose d ń iłal icic» t iwkrzyst^a ma sę ku 

schyłkowi i czai pomyśleć o waln >m zebraniu. Aza 
tbra gorliwej di dzi łi wiarusy! Goś ie mile wi 
öz an Zarząd.

Z orędowników powiatowych'
Powiat Rybnie" 1 Po«i»dciciel młyna ^ .nernty 

M i ra z FUsszowic zamierza przy dr ’dz B guszow - 
skiej wybudować cegielnię. Gdyby przez to k'go po 
ozkodował, pi winno' się podać zb sle-ie w dwóch 
egzemplanach do landraturp Rybnickiej i tamdotąd 
się stawić na termin ustny 6 go Grudnia br. o godz. 
6ł/a prz ri południom.

Nadesłano.
Z Bielszo wic i P. l.d rfu ch-- du ok jto 600 gór- 

" ków do kopalni do Zaborca B. Jak wizystkim wia 
domo, gospodarze z Paulsd >rfj pozamykali swe po­
dwórza i zakazili miedzami chc.uić, tak że trudno 
gdze przejść. Dli tej-o uprasza się w.(zy3tkichgórni 
ków, mieszkają, ych w Bi Iszowicach i Pju-> dorfie. aby 
się w Niedzielę 19 go bm. o grdz. 41/» po p ’u Iniu 
na sali p Simbol w Paulsdrrfie licznie zebrali, i w 
obradach nad tą sprawą chętnie wzięli udział Zapra­
sza się również vój*ów (tołty iów) p. Radkiws^iego z 
B.elazc *:ic i p R.ithera z PauLdorfu, aby na to ze­
branie pręybyli Słychać, żs p. Iłudfc wski zamimza 
się gorąco t» sprawą za ąć. i d jak ,oś wspólnej ugo­
dy rzecz prz/urowadz ć

Z poi-cenią Teodor Studnik.

Szanownej Pabhczności B rtomia i okolicy, zew ogólni* lu­
dziom niczHmożnym donoszp nininji em, wypoźy zrm p o 1 s k i e 
książki do czy tai ia za d a r m o, i to w dzień pow izelni o każdej 
godzinie, w Niedrclę zai i święta tylko od godz. 4-7 po połud.

Franc lassel. Kurcz, mibtrz ez weki 
Bytem, ul Kole Ma. hir>b r.

Prośba o flafti ni kości w Gorzowie.
Wiadomo, ie Prxew te. R'ibota buduje kościół w Gono- 

Trie. Lnd w tłmtej okolicy jent niezamotny. leo* poboiny i pol­
aki D a tego uprnssa ku. Eob.ta polskich katolików z całego G. 
Salska, fcieby Wipółbraoiom twoim dop mogli do zbudowania do­
mu B.iiflgo. ^ Rokrocznie składa cfiRrny lud gómoeil§«ki dnlo pie­
niędzy nn misye ingraniozne Niech nie zapomina o nsybbiszych 
bliźnich swoich i wspomoże współbraci Gorzowskiej parafii. Re­
dakcja „Katolika* poleca tę prośbę gorąco 1 dodaje, ie datki mo­
żna *riesyłić do rodakoyi „Katolika" lub wprost pod adr*sera:

Frzcw. ks. Robot« w G«rsowle (Landskerg Oieriehl.)

Osiatnie wiadomości.
Okręg Bytomsko Tarnogórsko-Ka 

towicko Zabrski. Obrani centrowi nan dr. 
Stephan 837 gł. (przeciwnik miał tylko 633 gł.) i pan 
hr. 3ai estrem 881 głosami (prreciwni6: tylko 669) 
Hr. Jl otrzym. ł więcej głosów, bo powoa liczba kan 
serwshfotów taki* m n egc gło-iow&ia.

Okręg Gliwicko Toszecki. Obrany cen­
trowy, p. GJ rzczyński 212 gl, prze?. 130 gł.

Okr^g Strzelecko-Lu blinieeki. Obra 
ni centrowi, pp Leticha i br SlracL wi].,,.

Okręg Prudnicko Niemodliński.' 
Obran centrowi pp Huene i D.l cb.

Okręg Nysko Gr^tkowski. Obran1 cen­
trowi pp. Hubrich i Jansseo.

Okręg Raciborski Orni c«ntruwi prze­
padli, obnni 2 k inserva’yàu Kmdy.ia i lulu 
otrzymaj p Siara 52 gł., Gmuo 54 g kandydaci 
centrum 150 gł. kon-erwa’yàci 250 gł Już przy wy 
borach wa manów płcsowaco tak jik iby pe -m spółka 
była nriędiy centrowymi a zomerwały^tami, a kanser 
watjśd umeli rzecz wysręcić na swuję t ”zyść. Gty- 
by centrum z'raz z p likun iud m bjte s ę układało, 
nie byłoby p’‘zopi dło

Okręg Opolski. Obrany p. major Szmula 
i p. a wokat Nadbyl z Nysy.

Okręg Pszczyńsko-Rybnioki. Wy­
brani żo itali ks W Iczyk z Picowi 480 g’isami prze­
ciwko 219 p Cvirad 406 gł przeciw 196 i p. rad/ca 
Gorn:g z B/tomia 4n0 gi„ prze i w ko 180

Wrocławskie cjny targowe.
Płacono xb 1(C Vilogr, 6* cijli 2')u funtów.

m. fn. m fn.
Pneri-a hi ób od li 90 do 14 30

. żółta 12 20 14 10
Żyto 11 >0 12 O
Jçüzmîofi *3 00 15 iiO
Owies 14 00 15 80
(iroih 12 00 16 00
Pszenna mąkn wyborowa br t> 23 00 23 50

, » na bułki „ 20 50 2 cO
Klann . lepBza , 18 50 19 25
S-oma 600 kilogr. (kopa) 30 00 3j 00
Z.pmnmki zi <e tnar 1 40 1 60
Siano za fO k.gr. czyli 100 fantów 3 70 1 .0
M. łu za fu it 1 25 I 3r>
Jąj kopa 3 20 3 40

Kurs pieniężny.
Z» guidon« jJacą 1,59 mrk
Za rubla pła ą 2,14 mrk.
Za francuski f an] pł ją 0,80 mrk.
Zn spirytus bieżącego miesiąon 51,51 mrk.

Za (ifłosMn a • r t!. my n:e Lierae 
żadnej udpowiedrtlno 5c .

ReJa^cyą
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Imienin
^^kLint'jp, 1893

Prze wieleb, 'i^ii Kslęozu Dziekanowi

Teodorowi Myśliwcowi
składają

jako swemu c-oJgodnêinp bonorow. prezesowi 
Dajs^rd^zn .ejszt życzcnlt

Członkowie To w. św. Alojzego w Bytomiu.
Niechaj swe dary Duch święty zleje 
Na < llebie, Oj :ze na-z drogi,
Nieoh bçt'ij, ołogie Twe tyci- koleje,
Niepcz-cjaciel Oę jntja srogi.

Niechaj Bćg nadal teł b'ogosbvwi 
Twe pricn i ol^ikie trndy,
Po zgonie riech Cię w niebo sta-*i.
Gdzie niema płac a, ale ondy.

Niechujże ten, ktć.rgcś sobie 
Obrał za swojego Patrona,
Święty Teodcr był kiedyś Tobie 
W godzinę ř ’iierci Twej obroni.

Zaledw eś O,cm, do nas zawitał 
I p zyjąt o riet ę nad nami,
Zaraz teł promyk steńc; zawitał 
Pomiędzy a:ul człenkaml.

‘Wieojnie my j i tc wdiięcznl Tobie,
T będziem prosić Ma «lyższegi,
Żeby udzielił Twojej osobie
Żvtia i Bsczęścis najdłuższego ___Jozef J.___

Przew. Ks. Dziekanowi,

Teodorowi Myśliwcowi,
czcigodne», u emu Prezesowi

sih dają _ _ (1616
w dniu Jego Imienin

<in!u 9-c o l " stepada
najserdeczniejsze życzenia

członkowie polskiego Kasyna
w Bytomiu.

^ ___________________________ __________________________✓

Ksi^drüia K, Kozłowskiego w Poznaniu
poleca następujące książii:

Podręcznik geografii ojczystej. Cena Im 25 f n, z opr. 
1 m. 50 fen. J9sto bardzo otyteozng 1 tania książka, która znaj­
dować s'ę ; oi.inna w kił- m aomn polskim. Zwraca sę nwagę 
takie Szlęzakom na to dziełku, gdyż zawiera ona mapę Szląaka w 
poi kim języku i opis Skleca na 3i stronach. Wogóle jeBt 283 
sfaon, 50 obrazków i 8 mapek.

Hlztorya polska w pięknych przykładach przedstawiona. 
Ułoiył J. Choi is.ewaK. Cen: 80 len., w oprawie i mrk. 10 fen. 
Wf< ystkie prawie plama polskie polecają tę książkę .a/o bardzo zaj- 
mnjąoą i pono*« ącą Ďla Szlęzaków jest treść jej bardzo oie- 
kawa, gdyż jest tu mo» a o św Jzdwic.ro i Henryku Brodatym, o 
Szlęzaku Pretwiczu i o róinyoh sławnj ch mężach, któn j żyil w 
tym ozas e, kiedy Riląsk do Polski należał.

Żywoty Prymasów 1 Arcybiskupów Gnicźul ńs^.cb Cena 
1 m, dla Szlęzaków 51! fen. — Książka ta zawiera 84 życiorysów 
arrybiskupów gm«źmeńz vieil, k torsy — jak wiadoi a — w daw- 
ryoh czasach mieli zwierzchnictwo nrd dyece: yą Wrocławską.

Z niewoli tatarskiej. Opowlośę ludowa i ozasn napadu 
Tatarów na Polskę w XVII wieku. 364 str, 6 ohrazk. Cena 2 m. 
Ni pisał Janek z Gr: egor ewlo. Ki iążka ta jest tak za1' 'u,ęc* i 
pięknie na, sana, że kto ją w iż J do ręki, ten_ jej nie odłoży na 
bok, dopc.i całej nio przeozyta nilązasów ząirtsrernje om nie- 
*8’* adme, boć im Tatarzy także da.; i!ę we znaki w bïrvïc pod Li- 
gnloą, w ktćrej zginął Henryk pobożny.

Wspomnienia o żyelu 1 plsmaoh Adama Micklewioza. Cena 
20 feny gór*.

Śtupzye. Tygodnik obrazkowy dla oświaty 1 rozrywki. 180 
str, wielki format, SOpiękn oh obrazków. Cena znaoznie 
znićona. vO fen.

KanteeiU Poznańskie opr. 80 fen.
Deklamater poIsM: 8 fen., z oprą ą 1 m. 10 fen., Za 

wiera stóso ze do detóamHoyi wlecze religijne, rarodor.o, histj- 
ry> zne i s.fuki teatralne

IMF Cena sklepowa ośmiu powyższych książek wynosi 8 
jr-k. 35 fen Szląiakrm 'odnekże opuszozam 3 m. 75 fen. 
Kto zatem nideśle 5 Ul 50 f., tan cdoierze 8 fes ą sek * >nko- 'THM

Adre.i taki:
U Kozłowski, Poznań (Po en) ul. Długa nr. 8.

Tanie czeskie pierzei
10 funt. nowego, wolnego od kursu m. 8 
10 „ czystego pierza a gęrl m. 9, le

pszego mrk. 10. 
10 bifl jak śnieg, aart. m. 15,20, 25. 
jO „ peł puchu, łatwo wypełniającego 

mrk. 10, 12, 15 
puoh mrk. 3, 4, 5. 6 za funt. (kwA

Wyriyłi p franko za zali 
czką pocztową. Zamiana 
i zwrot dozwolone.

B. Sachsel,
Klattau 25 Kłuto vi 25 , 

Crcchy.

Zupełiu wyprzedaż!
Z powod innige pr.łeds’ęHoist»a ■Uiędsie się od ozlś ru- 

pełn i wyprzedaż garderoby m sklej I towarów łokciowych. 
Wszystk te towary, jak, to: s» ototj zimowe i latowe, ubiory ze 
eurdutem, dbo z tltauiti.om :e sitofu fub kamgarnu, pvedyňtre 
kp i' inki sp ioie, k* izelti, flanele, sztofy na ubrania, sstofy na 
Sj dni zli, chns’ki krazule wierzchnie, kołnierzyki łtd. sprzedsje 
e)ę ałklem albo pcjod*ńo»o pa -ażlej, ty'ko możliwej oonie. Dla 
tego ma każdy tę randką sponobn śó aby sobie za mało pieniędzy 
łup'! rzetelne 1 t wsie ubiory. (14S8

I. Ehrlich w Zabrzu ul Cesarzewlcza.

■sc

g
p

I. Ln§ligę
Królewska Huta, ulica Bismarcka nr. 21. 

naprzeciwka szkoły ludowej 7 I 8.
Skład raknu, bukakinu, flaneli, melezklnu dla kon- 

fekeył męskiej. Towary wytnbów ręezuyel. Kaszemlry 
ezarne i koli 'owe, ezarne szale, merynkl, chustki do noża, 
wszystkie podszewki, garn do ar da i przędza na poń­
czoch Itd tyito w woielnych g tnnla.h. (K45
»kład towarów korzennych, tytoniu i cygar.

Mm\P baares©©Q(ä
1. « Loos

\2,5Q
Va' V« Vs \

Mk1,50 ruV 5 Mk.

1Í Si Ü C K ^0 ANTH : 1M k. cclof (Gemischte 
Nummern

HAUPTGEWINN:
,000 Twk.oaar ohneAbzuj

łVi 'trüber ,V9čJ qarantirt
IO Loose schon 1 "reifer

---------------------u. iíiste305r.--
Gewinnloose,BriťfmarKen,Coupons, nehrne ln Zahlunoi.

Herm. UngereS Berlin C. Spandauer Brücket^
i^arcele

są do nabicia jako wieści r ento wte w P'askowle, w pow. 
i> unctulukl.c ; stacja łolejoca 1 poertowa w S.amrtułacb 1/l mili 
odległa.

Ziemio są zdrów: i urodzajne z obfit'û”. łąuri.
Na sprzedaż są najtępnjące goz.W.Tstwa:

1 folwark oa. 320 mórg z budynkami i lnwentarzrrul, ewentualnie 
może być p‘ "i loi. ;

2. 8 gospodarstw '■> obszarce 40 tło 18t mórg, podług życzenia i 
w; boru n bywców;

3. 10 *,arrel #d 12 do 36 mórg.
Wszyst le gu-v>odarstwa oddaje się obsiane 1 zasl one iiïtu z- 

nyml nawozami.
Na pa ot lab postawi spr/edaąy na życzenie nabywców 

oipov>.cdn.c budynki.
Pr„ pur-rtacyl wymaga c,ę kaucji Vie ozęśó ceny kupna, 

lallczkl wplaoić trzeba przed przcwla-z izrc'e u w goni' oe Vz ozęść 
ceny za z'oiuitj i za bu ynki

W colu ob jrzenia zgłosi* riç n' 1 ży do WPana B Gra~ 
howsklego w Kon ie p d Sz jotułumi *kw.I

Bllżizyi h inlcrmaoyi udziela i zabiera punttaore w Poznaniu
BA *TK ZIEMSKI.

Piór razy i v.»jwi»ksrj
7„br si zakład pogrzebowy

II. Mikiflgo w Zabrzu
r ! ul. “tohiia i StoliciiHtr ) naprzeolwzo tar- 

1 ] gowisla Poricd*isU '■'■ego poleca ój
I'x-Jjj * wlolki układ

^trumien
jako toż HF nbn A «igiz-bp »ye i JM po —jtańsiyoh 
cenach.

Równocześnie p >eoa do wyprowadzenia umarłyoh swój pię­
knie przyozdobiony 'kw.AII

karawan dla dzieci i doroslvch
za przystępną cenę.

Dl* Doroty-Zabrzu prz- jm iją zamówieni» p. Go* 
fi ‘e *z, handel .brązów i p. 1 -angii«*, miB>rz krawieoJ-j.

pny któ. ej elę ots,or ą 2 
klapy przy naciśnięoin na 
guzik ; 20* ila j, 2 zasuwki 
rr.ie h podwójny, okuoie ae 
zaml nięoiem 9,60 m. Har­
monika z otwartą "ta da­
tur«), mieebon podwójnym, 
z r, Buwkai i, tkuolcinl am 
Sn'ęoleti 5,30 m. za za- 
l:czlą poczt. Cennik no- 
wiśil dirm . kw A.

A. Goldstein
w Berlinie,

Kastf n A'Ve nr. 36

Wyroby cykoryl m
F. F. Reang’a, Berlin i Coepeniek

są nejKos-e 8zo*egnlnie poleot .y: >w A
i tvę oszriędnościową (Sparkaffee), snrogąt kawy, 

kawę cesarza Wilhelnm (Kaiser Wilhelm Kaffe),
Itónr. h m lèr. n«tař « ksidym A hryzu składzie to- ar. korzennych.

Ci Cię kocAam!
1 >tki nny ih tańoow i n.ar- 
szow gm-ą m^je nor;e n lo- 
ignits iirgtt'it EL4i i

„HEUEKt.,“.
.Jylko 16 marek11
z apas. i kięg«m Uuvowy ri 

Pr’s it darmn i franta 
Alfred nennlg, fi bryk i mech 
werków muz w Lipsku ,Loip- 
g1, F . L’ct-tria«c nr. 20

JPruszę zrobić próbę 
z 9 ft. franko za zai. poozt n»jw. 
mnsła sdołowzgo za 7,75 m. mi «■ 
du pszozc] -eg; nrjl. gatunku 5,50 
in„ 4’/s ft- mssła a 4Va .'t. tnfodu 
U,50 mrk., świeżo “) ..o rtwstwo, 
jako to gęs, kaczki pnlirdv 1 kor 
częta, y ii btko dobrze trezono 5,25 
m. M. Müller. Buoiao 2 Austr

3om
z 10 pou ie3i* uj imi, 1 sklepem 
)tó :wn in d. 1 żd-go handlu, w 
dobrem ( oło:’ en u blisko p. Leur» 
m~ m zamiar sprzedać Ną, mu przy­
nosi 375 Od. rocznie Bliższucb 
wiadomości idzieli (1557 \

Tibumz Godzien 
w Dorooie przy Zabrzu.

< I jedyny >Iaś b.lol firmy M.
Spiegel tylko w Bvturaii, na 
rynku 4, -»olrn tylko rzetelny i

I > dobry towar, wykonywa
utłlory

■’la v -żozyzn 1 cW pców, pale­
toty, przeze Itd. po najtań. ce-

II nach, ■*nic,jak mni, ookrzyoaą o J ! 
, (Wfp «duły, aby publ; :zn: Sć ,,
< ► złudzić. — O łukaire względy ( I
JI się uprasza. kr') J !

Osiedliłem 
B ci* .»ko

Się batowi* 
(kw.

Pański woźnica
37 1 stary, sa ict., z iubremi śra- 
deotł ami, liiry pet ufi izwórką 
jcźdt ć i młode korne wyuczyć, 
szuka miej«-a u dobrego psń.twcs 
zaraz albo na urwy rok (1613 

Jćzel iibltili 
w Hallo a/S., Mors buraemtr. 161.

Ccænia,
syna uczciwych rod iloów przyjmie 
zaraz albo później do swego bro­
waru 1 słodowni pod bardzo ko­
rzystnymi w „runiami (1584

Adolf Sm Tir,
posledzloiel browaru w Król. Huoie

lekarz od zęliów
Scfćammpn,

aprobcwaiy 1. arz od zębów 
Kat 'wice ul. ïrundnai nn 16.

Zastarzałe cierpienia płciowe
.eozy ęstownie po - piŚT.ijmą gwa- 
ranu ą RptoSvri kV. Je e w 
Wro ła -lu. Ni'udorfstr. 3. ,EBI760

Dzl nnlc świoi.j najwyb (kw

oliwy do jedzenia,
kuchów, mąki z kuchów, gnie­
cionego siemienia ost.r i„ fran­
ko n» każdą sta- yę

J> Junker*
fabryka oliwy do jsdsenla 

we Freier, iTaldo a. Oder

Nowość! N. C.-P. 23930.
Bardzo intoroiająoe

Mttllera

cytra akordowa
z przyrządem do strojenia ira 
wole 'ohroniona. Instrument 

najnlubleń. 
Rzeei y w - 
ście można 
s ę w jedne' 
god linie na- 

nozyć giąć, ihoć ®1? nót ul® 
zna. Dźwięk cc do my. - C,.- 
ns ozysto nasbrojcnOj Be szkołą, 
pieśniami, kliozem i pn lelkiem 
1« m. 65 pieśni i chorałów 
8 m Melodye z oierr. marsze, 
tsńoe 8 m. — opakowanlo 75 
*on Prospekt z najlep8«iml ś * la 
deot..aul darmo. G^iranoia 
Zwrócić można w przeołągu 14 
dni. Przea-łta za zalleiką poci. 
albo poprzedrdem nadesłanie’ i 
pieniędzy. (D 3952

L. Feltb, Drezno-A. 16. 
Cennik Ilustrowany instrumen­

tów muz :of."ycłi darmo.
Ostrzeżenie!

Istniej» podrobienia bezwar- 
to' iorre.

V~08zę czytać ! 
Pkutkiem talupna z* 

growkę polecam mój 
wielb1 iktod xe- 
gorhńw, słota i 

ebra 1 sprzedaję 
regulsl .ry od 14 m., budziki od 
4 m, srcbrne oyl. ,:egarki z zło 
tyru brzegiem od 13,50 m., prav. 
dziwę niklowo zegarki cyl. od 9 
ca., niklowe tahonszkł od 1 ni­
jako te* zloto í rrriv, broszki, za 
ui1 nloe itd. po tpiol-'h cenach w 
wlelllm vryltjrze. [’i h3J

Naprawa zegarków
1 wyrobói. alolych 'ykonuje e.ę jłl 
najszybolej, alun ‘1 I ta nlo.

Paweł Köhlei*,
Bytom G. 6*1., ul. T jnowlchi, 46 

bllzso r-uku.

Izydor CoM
w Bjtomiu G.-Sz.f

rynek nr 17
Hartowny Nij '/lększy Detaliczny

osobny skład
artykułów flła mężczyzn.

Ogromny skład kos*ul tryko 
t .v.^cb, spodnich, skarp-to', -ęka 

i-toE de: ok do p .duży, kape­
lusz , narnsoli i knek. Na wlętsry 
wybór koszul wierzobniołi, półko- 
szulków, kołnierzy 1 -u mki*t

Koszul
wierzchnich
i wyporażoma ula mężci^zn do­
st -roza się podług udary przy naj- 
lepszem wykonaniu Przy »»kup­
nie pół tuzina eprzedijg p ■ ce-le 
hartownej kw. A.
BzeMaa njłoga Najtańjze ceny.

Mało u- ywane, oałklei i kryto, 
pńłkryte 1 otWR te (kw.A

powozy
są tanio do »«nedania

I. Ka tcóimk ;,
sio llars

Bytom, O -St) ul. Kra tou-sSn 26
Posz-iruę zaraz dc -ynajęoia

cegle! ę lub pcla do robienia cgły 
Pr. S. ttn k, n 'egiel ii Bcgju-ie^

OihA/Ę
wyrządzoną Leopoldowi Í« bor, od
Wiinję U\\b licznie (1818

Ad Stefański, Rad.io*i,ó»

Dla obiçoia . pjd’ ob’c-stwa po­
trzebno wiedzi: ć nobjt i mieszka­
nie żony młynarza Stanisława Ma­
je k) Karoliny rodź. Garoorz. Kto- 
by wiedział gd fe się znąjduje, nic n 
ją o tom uwiadomi. ęl619
Ant. KowoII. S'anice p Ea- den OS.

P szu-uj9 nę ałużąoej Fran­
ciszki Drymalla. która słu 
żyła u p IT icke w Jäek-ljbruoh 
prsy Wiietson, aby stanęła iak > 
świadek. Tniaźoiajszy mbyt dziew. 
c»y"y tej ma zo tać pod-my (M.B
śnspe rc/i poticńn. i

w Byte -i cl -Stl
e go Listopada .-kładziono mi 

ze składu mego sre «raj egs* 
reit (-yünderi rcrroi-tcsrowy nr. 
552J2. HT Ustrzegł* ilę pr: ed 
zakapnem ta owego ‘JŁo 1617 
Wilhelm Lungwitz, zeg rmiBtrz 

w dzarlem.

Polecam:
Buty, trz'wiki goiuwe (1600 
Zgrabne, wyg idne a nowe, 
3rmó"ien!a szybko wykonuję 
Po naw.twnooy zęstc po.r ouję, 
Mam dalej na sl ładzie skórę zns- 

[komitą,
W leo 'ące ozęścl n»dzw; czaj obfitą 
Gdyż leozy nóg choroby ror .alte, 
Rozinatyzv :■ idaji-y i tam dalnj.

99T Skóra ta jest szczegól­
nie polecenia godoą. "MM

Franciszek Kurcz,
mistrz sm-ski, Bytom G.-Szl.
W żadnym składzie pierza na 

całym Góra. 8»), nie dostanie s ę 
tańszego (kw.Apierza
i gotowych pierzyn,
Jak n iloma z-Mawnym w
Zabór*u Herm. Horzberg;.
NB Także są do iost_ms *vl»l J- 
ry dl» zmarłych.

Kloeki
z białego buku
5 do 10 ozll gr b śoi, -ladająie się 
lako klook. do rąbani* drzsra ca 
nich lub narzędzi są oo nabyciu. 
G-izie? p iwie eesood .Katol ka" w 
Bytn-nlu G. Sil/ ('622

Najlepsze Swgera

maszyny do szycia
pod kilkoletnią gwarancyą ms va 
składzie oo bai 'ro taoLii oeoach
Adolf Apt w Koźlu.

_______ryne:________(kw.A

Kapustę białą
którą aię zaraz albo óźniej do- 
staroza w pięknych wift^h głów­
kach, po eca w wielkimi III ściai h 
po cenie przystępu?) 1608
Lefdeckerf i Wrede.
_______Glti. stadt 1/H.

Nailepsze Ymowe ilemniakl
j»’ł» (1543

Szampiony
sprzed»jo

centnar po 1,40 mk.
Dom. W. Wilkowice

przy Tam Górach.

Wielki skład IrmrioF
od najtańszych do najdroższych, 
jako też ubiorów dla :m rłyi u 
idées ('59g

Jul. Kahns, Frydorshnta.
on« murowany

z 5 poi .»s Skaniami, chlewy, stud­
nia i ojródok mam sami r z wol­
nej ręki spr^dsó. Ki V dowied.ieó 
się można w ks ęgarnl ani 'Ła- 
- rzem- iďg® w R źi-ieniu

Schody dfTcowe,
jeszcze w itabrya stanie, są tanio 
do sprzodanla 11615

w hotelu Lnmnltza
w BtIoiu n

PB Obi aaę,
Wyrządzcną Z iązkcwi gimnasty­
cznemu odwotnję i ta owy przc- 
prastam. 11620

Walenty Oleseh z P' ełsjkl.

Chłopca,
ayn* pi o: o.wyo. rmzi o“,, ^łowią­
cego po polsku i po Jiiemic ku i ma­
jącego chęć wyu; 'ieiiia się ku^ieo- 
twa w składzie t warów łokciowych 
i koloniainroh pr j .,e zaraz

J. Elfenbein,
w N. Hajdukauii , rzy Król. Huoie.

Redaktor odpowiedzialny: Piotr Huy w Bytomiu. — Czcionkami drukarni »Katolika“ w Bjtomiu. — Nakładem L. Radziejewskiej w Bytomiu!


